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codziennio o godzinie 8*/a rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące po .więteob.

C e n a :
W kłakowe miesięczna 6 s łp .— kwartalna 15 rfp.
W k r a j v  kwartalna razem z przesyłką pocztową 6 słr. m. k.

P r b e ó ;» I a t *
rzyjmuje ti« w  Księgarni Jo z e fa  C zecha przy Głównym 

Rynku Nr. 458.
P ie n ią d z e  p r z e s y ła ją  s ię  franco p o c z t ą  w p r o s t  d o  b i ó r a  

EXPKDYCYi c z a s u  w y ra z iw s z y  n a  k o p e r c i e :  „ p r e n n m e -  
r a c y j n e  p i e n i ą d z e . *

Kraków 4 października.
K w estya tak zwana zbożow a, która w ogdl- 

nem zajęciu Europy w niektórych przynajmniej 
krajach idzie na przemian z kwesty^, W schodnią, 
a niekiedy razem z ni ,̂ postępuje, i na place han­
dlowe w Paryżu i Londynie tak przeważny wpływ 
w ywiera; wprowadza naturalnie dzienniki na pole 
ekonomii politycznej, a na niem szczególn:e do 
walczących z sob$ ciągle dwóch zasad proteacyi 
i wolnego handlu. Podwyższenie bowiem cen 
zboża a z niem drogośc najpierwszej do życia po­
trzeby bo chleba, sprowadziło w różnych krajach 
różne rozporządzenia stosownie do tego, która 
zasada ekonomiczna w systemacie rządowym prze­
w aża, a więcej jeszcze może, stosownie do oko­
liczności jakich położenie kraju polityczne i fizy­
czne wymagać się zdaje.

I  tak w jednych zakazano wywozu zboża, w 
innych zniesiono c ła  od przywozu , w innych je ­
szcze starano się utrzymać taksę chlebowy. W szy ­
stkie atoli te rozporządzenia i ostrożności nieod- 
powiadaj^ może całkiem zadaniu, lecz s łaba  ich 
że tak się wyrazimy strona jest koniecznością, 
która płynie z natury rzeczy. Zdarzające się bo­
wiem fakta na polu ekonomii politycznej maj^ loi- 
czność brutalną jak mawiał p. G uizo t, która się 
nieda żadnern rozporządzeniem przełam ać, ani 
nawet czasem skierować. Następstw a jej s^. prze­
w id ziane, obrachowane, ale im się sprzeciwić lub 
przeszkodzić żaden rozkaz nie zdoła. W eź m y  
za przykład utrzymanie jednakowej taksy chleba 
W tem lub owem m ieście z wynagrodzeniem  pie­
karzom różnicy jaka  między cen^. targowy zbo­
ża a sprzedaży pieczywa wypadnie. Jeżeli ce­
na zboża podnosić się będzie, różnica ta w  nie­
słychane urośnie proporcye, nie dlatego aby kon- 
sumpcya chleba w jednem mieście sprowadziła

Rot 1853.

CZĘŚĆ L U B K ACKO-AKT Y S T r c m .
SIOSTRZYCZKI UBOGICH

przez L e o n a  A u b in e a u
przekład z francuzkiego.—  K r a k ó w  1858 roku.

We Francyi, nad Oceanem, w prowincyi bretońskiej, 
jest male miasteczko Saint-Servan, wązką tylko odnogą 
oddzielone od portowego miasta Saint-Malo. Ludność tego 
miasteczka, równie jak przyległych nadbrzeży, składa się 
po większój części z marynarzy i rybaków. Skutkiem 
burz oceanowych, w których corocznie część tych ma­
rynarzy i rybaków traci życie, znajdowała się zamsze 
w Bretanii znaczna liczba starych wdów, których jody­
nom utrzymaniem żebractwo, połączone ze wszystkiemi 
towarzyszącemi mu przywarami.

Był w temże miasteczku Saint-Servan świątobliwy ka­
płan, x . wikary Le Pailleur, bolejący nad stanem tych 
nieszczęśliwych iebraczek, ale niemogący mu zaradzić, 
bowiem w miasteczku przez się ubogióm, me było ża­
dnego domu przytułku dla starców, jakie posiadały nie­
które inne miatta francuskie. Nie wątpił wszakże o mi­
łosierdziu bożem nad niemi, modlił się i czekał, czy mu 
Opatrzność nio wskaże jakiego środka uskutecznienia po­
bożnych jego zamiarów i pragnień. .

Dnia iednego gdy siedział w konfesyonale, przystąpiła doń 
młoda dziewczyna z parafii, która niezwykła była u niego się 
spowiadać. mu wyjawiła, że oddawna czuła pociąg do 
życia zakonnego i prosiła o radę. X. Le Pailleur wypa­
dek ten uznał za zrządzenie Opatrzności, bo i dziewczy­
na oświadczyła j *0 nieznaną jakąś siłą popchniętą była 
ku niemu. Ział on P*®Yjdm inną między swemi penitent- 
kami dziewczynę, podobne! żywiącą chęcL jjic więc nie 
mówiąc o swym zamiarze ani jednój ani drugiój, radził 
im się zapoznać, mówiąc, że Bóg zamiary ich życia du­

P r i y j m o j ą  s i ę
o g /o s z e n ia ,  b o z p s m  odezw y  wszelkiego rodzaju. 

DONIMMHIA literack ie , kziągarakie, handlowe, przem jr.ł0We
rolnioie itp.

WWIADOwntHIA ty c z ą c e  f i ,  t p r z e d a i y ,  k u p n a ,  d z ie rż a w  itp .  
2 *  o p ł a t ą

od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
następne po 8 grosze — * dopłatą l o krajcardw za każdą 
publikaoyą następel rządowy.

L i s t y
nUfrtmkotoaru nUprzyjmują s i f , wyjąwszy od stałych lub 

■nanych korespondentów.
Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy.

te konsekwencye, ale dl* teg0 że do tej kon- 
sumpcyi przyłączy się zaraz konsumpcya w szyst­
kich wsi okolicznych, które naturalnie w żywność 
tam będą chciały się zaopatrzyć, gdzie ona jest 
tańszy. Jeżeli przywilej służący jednemu miastu 
lub stolicy, i ozciągnięty będzie z tego powodu na 
cały  obwód lub departament, nie uniknie się z łe ­
go: przeciwnie, rozciągnie . t lko na większ„ 
jeszcze sferę; bo sąsiednie obwody lub depar- 
tamenta, o ej $ się :z uprzywilejowanym tak , jak  
on sam pierwej obchodził sje z miastem. Z g o ła  
cała  waga konsumpcy, prze*iesie gi w tQ ° iej_
se e , gdzie taksa chleba sztucznie utrzymana zo­
s ta ła , a wywołując ciągle wi k potrzebę, spro­
wadzi jeszcze to następstwo^ że ceny targowe 
coraz bardziej na tym pUnkcie podnosi/ si będą.
Otoż circulus mtwsus udaremniający wszelkie u- 
siłowania prawodawcy. ¥ J

Przytoczony w kilku wyrazach przyk ład , wska­
zuje dostatecznie , ze rozprawy dzienników w tych 
przedmiotach ciekawy przedstawiają stronę. N ie- 
idziemy wszakże w ich ślady i nie wdajemy się 
w rozbior tej kw estyi? raz dlatego, że Bogu 
dzięki niemamy jej w naszym kraju, powtóre że 
rozmiar dziennika na g łębsze i obszerniejsze roz­
prawy w tej chwili jest za mały. W  liczbie je ­
dnak mnóstwa artykułów w zachodnich dziennikach 
podanych, uderzył nas jeden ogólniejszy, mający 
zastosowanie wszędzie i z pewn^ oryginalnością 
p rzed staw ion y, a  p rzem aw iający  bardzo siln ie  z a  
w oln ością  handlow y. Brzm i on ja k  następuje: 

Jeźli się  niemylitny pow iedział1 S w ift w  jednem  
a pism swoich, że w podatkach i w taksach 2 a 2 
nierobią zawsze 4. Twierdzenie to czas usprawie­
dliwił w zupełności, a co większa uzupełnił i do­
wiódł, że często bardzo skoro od 4 odejmie się 2 
zostaje 3 lub więcej jeszcze. Tę no*vą arytmetykę 
finansową wyświecił najświeższy dokument parla­

chownego przyjmie i powoła do służenia sobie w sposób 
jaki mu się okaża najmilszy- Dzieweczki te , z których 
jedna iniała lat 18 a druga 16, obie z pracy rąk żyjące, 
ożywione jednakowemi chęciami i jednakowo duchownie 
usposobione, wnet się zaprzyjaźniły j ciągle już z sobą 
odtąd czas na pracy i modlitwie razem przepędzały.

Tymczasem X. Le Pailleur przygotowyw ł  je powoli 
do dzieła i podał na piśmie pewny rodzaj reguły do roz­
ważania, w której między innemi było: „Starać się bę­
dziem y nadewszystko, postępować ze słodyczą i dobro- 
„cią względem biednych starców, chorych i kalek. Nie- 
„odmówimy im nigdy opieki i usługi kiedy się po temu 
„zdarzy sposobność: strzedz s*ł zaś mamy mieszać się 
„tam gdzie nienależy." Nierozumiały one z razu zna­
czenia tych wyrazów, ale X- De Pailleur widząo już J e  
gotowemi do służby nędzy ludzkiój, dał im poznać ich 
dążność i znaczenie. Na prośbę polecił im do opatrywa­
nia jednę biedną ślepą staruszkę w sąsiedztwie ich mie­
szkającą. Dziewczęta posłuszne, poświęciły najchętniój 
wszystkie wolne chwile kalecę, wspomagały ją według 
możności, czy to niosąc jój grosz oszczędzony, czy ob­
sługując, czy prowadząc w niedzielę do kościoła; zgoła 
pełniąc około niój wszystkie usługi, do jakich miłość bli­
źnich zobowiązuje.

.Gdy tak Maryanna-Teresa i Maryanna-Augustyna speł­
niają wstępne czynności przyszłe?° SW0S° powołania, za­
poznaje się z niemi kobieta, którój odtąd imię stało się 
głośnóm w całej Francyi. Joann0, J°9an *), dawniój słu­
żąca, czterdziesto-ośmioletnia, posiadała uzbieraną sumkę 
około 600 fr. wynoszącą; prac?. ®a. opędzała codzienne 
potrzeby; żyła samotnie. Ta i siebie i swe mienie ofia­
ruje na usługi starców i wszystki0 trzy stowarzyszają się 
razem. Maryanna-Teresa j^ko sierota przenosi się na pod­
dasze Joanny; zaś M a r y a - Augustyna, przepędzając z sio­

*D Otrzymała późnićj od Akademii francuzkićj nagrodę cnoty 
w kwocie 8000 fr., która to również summa jak 600 fr. po­
szła na ubogich.

mentarny angielski o dochodach celnych tego kraju. 
Jeżeli zw racam y uw agę na to co się w Anglii dzie- 
n»« » wldo,t“ interesów  handlowych i przem ysłow ych 
naszego kraju (to  jest F ran c y i)  czynimy to z tego 
pow oju iż je s te sn y  przekonani, że n ad szed ł c L  
zaprow adzenia u nas znacznych reform celnych no- 
dobnych do reform jak ie system finansowy Roberta 
Peola uskutecznił w Anglii. Dalecy jesteśmy od u - 
trzymywania abyśmy potrzebowali dzisiaj absolutnego 
free-trade;  absohitność jest często barilzo n ieprzy­
jacielem dobra w praktycznem urządzeniu sp o łe ­
czeństw , jestto zw łaszcza  praw dą w interesach m a- 
teryalnych; ale w ierzymy, że redukeya, naw et jeźli 
być może zniesienie nałożonego c ła  od pierw szych 
ogólnie potrzebnych produktów, i wymazanie z ustaw  
wszelkiego zakazu w prow adzenia tych produktów, 
chociażby naw et wymazanie to miało być czasowo 
zastąpioneoi przez wysokie op łaty , nadałoby wielki 
popęd handlowi naszemu zamiennemu z zagranicą, a 
to bez najmniejszego uszczerbku dla skarbu publiczne­
go. Zobaczm y jak  się miały rzeczy w Anglii w p rze­
ciągu ostatnich lat czternastu.

W  r. 1 8 1 0  w taryfie angielskiej 1 0 5 2  a rty k u łó w
czyli przedmiotów podlegało opłacie celnej a dochód 
z komór był wtedy 23,508,681 fs. (5 8 8  milionów fr 1

W r. 1 8 5 3  cyfra artykułów  których w prow adze­
nie podlegało opłacie zm niejszoną b y ła  do liczby 
4 5 6 , to jest do trzech piątych c z ę ś c i, a dochód z ko­
mór doszedł cyfry 2 2 ,3 1 2 ,5 1 3  fs. (blisko 5 8 8  mi­
lionów fr .) , jakkolw iek summa wymazanej w skarbie 
percepty, przez zaprow adzone redukeye w celnych 
opłatach, dochodziła summy 8,893,355 fs. (w ięcej 
niż 2 2 2  milionów fr .)

Zatem  gdy 5 8 6  artykułów  na 1 ,0 5 2  uwolnione 
zosta ły  od wszelkiego c ła  a przezto samo handel o - 
t r z y m e ł  zm n ie jsze n ie  podAtku o 2 2 2  miliony fr., do ­
chód  s k a rb o w y  z m n ie js z y ł  s ię  ty lko  o 1 , 1 9 6 1 6 8  f. 
s z t.  c z y l i  o k o ło  3 0  m ilionów  fr .

W ypadek ten przyzna każdy, jest bardzo uderza­
jącym i dostatecznie uspraw iedliw ia to, cośmy po­
wyżej powiedzieli, że co do ta k a , arytm etyka finan­
sow a niepodobna jest wcale do arytm etyki zw yczaj­
nej. Ten p rzyk ład  dowodzi aż nadto widocznie, jak  
wielce mogą być pomocne do powiększenia konsump-

strami wscyctok czas jakim rozporiądaać mogła, pczo- 
stafa je l ic ie  u rodziców.

Ojciec ich duchowny, wielebny X. Ls Pailleur, nic je ­
szcze nio wspominając o zakładzie, radził staruszkę ową 
ślepą sprowadzić do ich mieszkania, co zostało wykona­
ne z radością w dzień ś. Teresy r, 1840. A że jeszcze 
było jedno próżne miejsce, więc i to zajęła wkrótce inna 
staruszka. Zresztą nic się w życiu sióstr niezmieniło. Jo­
anna przędła, inne dwie trudniły się szyciem, pracując na 
siebie i na swe ubogie.

X. Wikary utwierdzając je  w nowym zawodzie, dopo­
magał czóm mógł małemu zgromadzeniu, które za łaską 
bożą wystarczało sobie. Ale w mieście nietylko te dwie 
były ubogie, stare, kaleki i żebrzące. Za w spólną przeto 
naradą, najęto w tym domu na dole izbę na 12 łóżek 
która wnet napełniła się podobnemi do dwóch poprze­
dnich mieszkańcami. Przybyła także do zgromadzenia 
czwarta siostra imieniem Felicyta.

Odtąd mając 12tu starców do utrzymania, nie miały już 
czasu siostry oddawać się innój pracy: nagotować im jeść, 
usłużyć, oprać, omyć, opatrzyć rany i kalectwa k*drym 
starość, zwłaszcza w ubóstwie zwykła u l e g a ć ,  byto d la  
nich dostatecznćm na cały dzień zajęciem. Przy*0®®Peł~ 
niały one rolę nauczycielek i p r z e w o d n ic z e k  re igijnych 
w obec swych ubogich, z których nie jednajięiżz;ąc^ży­
cie zdrożne, nie miała żadnego pojęcia o . j* jego 
przykazaniach: słowem, opatrywały ic p y uetylko 
fizyczne ale i moralne.

Wszakże kapitalik Joanny ^ Ce wyczerpał
a raz zaczęte dzieło dalój trzeba było prowadź,ć. Wpraw­
dzie miejscowe bióro dobroczynności udzielało zasiłków 
ubogim w dom przyjętym« rych przedtóm zwykło było 
wspierać, ale to  niewystarczało. Dla dopomożenia zakła­
dowi, staruszki które jaszcze mogły chodzić, żebrały jak 
wprzódy, znosząc do domu uzbieraną jałmużnę w natu­
rze, ale żebranina ta i włóczęga utrzymywały nałogi a 
mianowicie pijaństwo, któremu chciano właśnie sapobiedi.
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cyi a tem samem i użycia  pracy  stosow nie zap ro w a­
dzone zm iany i zn iżen ie ta ry fy .

A r ty k u ł  t e n ,  k tó ry  j e s t  po p ro s tu  z a s to s o w a ­
niem  p ra k ty czn em  z a s a d y  ekonom ii p o lity czn e j, iż  
z a  z w ięk szen iem  s ię  ła tw o ś c i  n a b y c ia ,  jednych  
p rzed m io tó w , z w ię k s z a ją  s ię  'v pew nej p roporcy i 
p o trz e b y  n a b y w a n ia  innych  i k o n su m p ey a  o g ó ln a , 
n ie p o trzeb u je  sa d z im y  b liż s z e g o  o b jaśn ien ia .

K o resp o n d en cja  Czasu.
P a r y ż  29 września.

Jedynym dziś wypadkiem politycznym jest artykuł pans 
de Cesena, ogłoszony w Const it  utionnelu  Artykuł ten 
donosi, i i  A *ty sprzymierzone przesz/y Dardanelle, i źe 
weszły nie dla prologowa ua Sułtana przeciw jego wojo­
wniczym poddanym, ale dla tego , i i  Roggya dając nocie 
koi ferencyi wiedeńskiej znaczenie ultim atum  ks. Men- 
szykowa, wróciła do swych dawnych żadsń. P. da Cesena 
mą tai, źe Francya i Anglia złamały la convention du 
detroit, lecz te  to musiały uczynić w skutek przejścia 
P utu przez Rosayą, która tym sposobem złamała traktat 
sdryanopoiski. Artykuł p. de Cćsena znnlazł dość ogólną 
pochwały, bo wyś wieciwszy rzeczy jak stoją istotnie, 
zniósł tysiączna bajki krąiące o sprawie wschodniej, które 
k*ida strona wedle swego interesu tłómaczyla i tłóm a- 
czy. Nie idzie juź Anglii i Francyi o notę wiedeńską, 
która o btecznie przepadła, me idzie im także o przy- 
mu-izenje Turcyi do zrobienia pokoju; idzie im dzisiaj o 
z osłonienie kilkunastu milionów cbrześcian tureckich przed 
protektoratom rossyiakim. któryby sainoisiność Turcyi n i- 
rus -.ył. W  ty m  celu F ra n c y a  i A iglia są w  zuoełnćj zgo­
dzie. Jeżeli baron de Bourquenay i lord Westmoreland 
nie otrzymają w Ołomuńcu koncasyi od Rossyi, floty 
sprzymierzone mają wnijść na morze bałtyckie.

Listy stambulskie z dnia 15 t. m. przybyłe drogą raar- 
sylską, nie zawierają nic takiego czegobyście nie wie­
dzieli z listów przybyłych drogą Tryestską. Listy te zga­
dzają się na jedno, tj ie  Turcya pokazała w negooya- 
cyach wielką roztropność i śm iałość, i i e  stanowisko jej 
jest w tój chwili dobre. Pozwólcie, śe tego razu ogra­
niczą się na wyświeceniu położenia w Sorbii, o którój 
dawno już wam nie pisali moi korespondencyjni koledzy. 
Mam nadzieją, źe tym sposobom unikną powtarzań, k tó­
re  niestety są nieuchronne, a które mogą zamącać prze­
konania czytelników Czasu.

Przypominacie sobie , źe oddaleniu ministra Gorosza- 
nina na żądanie ks. Menszykowa, oddaliło umysły Ser­
b ó w  o d  k s. A le k s a n d ra .  D a w n i n ie p rz y ja c ie le  k s . A le ­
k s a n d ra ,  n a b ra l i  z  te g o  p o w o d u  o tu ch -) , i ka. M iło sz  s t a ł
się popularnym. Ks. Miłosz popierany przez sąsiednie 
m ocarstwo, stracił jednak popularność, sk>ro Serbia zo­
stała zagrożoną zajęciem przez rzeczone mocarstwo. Ks. 
Aleksander odzyskał sympatyą, podnosząc patryotyzm i 
zbrojąc Serbią. Wiecie iż oświadczył, i i  w razie zajęcia 
Serbii powoła całą ludność do broni, i e  powiększył pie­
chotą o dwa bataliony, i e  rozesłał amunicyą wewnątrz 
kraju , ie  w ysłał profesorów akademii wojskowój do Kra- 
gujewacz z rozkazem, aby zrobili plan ufortyfikowania te ­
go miasta, ie  kładł na lawety działa itd. Lud serbski

mający coś rycflrs'’i' eSii, zaczął chędoźyć sam broń, zło­
żoną z fuzyj, PiStiletów i jataganów i ćwiczyć się co 
wieczór w strzelaniu do cela. W takich okolicznościach 
przybył do Bogradu p. Fonton, znany dyplomata z W ie­
dnia. P. Fonton zganił zbrojenie sią i obaw ą, eh* oświad­
czył się za ks Aleksandrem. Potóm chcąc zwiedzić kla­
sztor w R a  vanicy, ud ł  gję wewnątrz Sorbii. Po stacyach 
przemawiał do chłopów, chwaląc ks. Aleksandra i jogo 
ministrów, zalecając wierność dla niego, pra owitość, za­
kładanie szkółek po wioskach, a szczególnej pokój. Nie 
taił o n , źe Ly*0 nieporozumienie między Rossyą a Ser­
bią, ale dodawał, i 0 j0 nieporozumienie znikło, i i ’ był 
przysłany do Serbii aby zapewnić lud o szacunku Cesa­
rza Mikołaja dla ks. Mikołaja, i ie  Rossya wypełni 
w każdym rasie obowiązek protekcyi nad Serbią. Opu­
szczając stacyą, p. Fonton niezapo nina" wszelkich g rze­
czności dla główni,*jS2y,.|t chło ó y serbskich. Mowa i 
postępowanie psna Fonton, zrobiły głębokie wrażenie na 
Serbach. R 'P°Na rządowe donoszą, ie  stronnicy księcia 
Aleksandra wrócili do demów z radością, kiedy stronni­
cy Obrenowiozów wrócili dość zasmuceni i zniechęceni. 
Ks. Aleksander prayszeńł odrazu do silnej pozycyi. J ,?go 
pozycya f l/d  się może jesreze silniejszą z przyczyny po­
stępu , j*k' r °l)i między wsi.ystkiemi Serbami panslawizm. 
Podróż p- Ponton zniosła do szczętu w Sorbii wpływ in­
nych dworów, a konsjlowie starają się odzysksć dawną 
przewag®-

P. Goroszamn znajduje się w Wiedniu i nieśpieszy się 
z powrotem do Belgradu. Bcsim pasza poprawił forty- 
fikacye twierdzy Belgradzkiej.

Czego niemógł dofeonać konsul francuski w Aloksan- 
dryi, tego dokonała protestacya i in ter-s kupców han- 
dlu ąoych zbożom. Pasza Egiptu zawiesił do końca paź­
dziernika zakaz wywożenia zboża z portu aleksandryj­
skiego. Kupcy włoscy i franeuzcy nagromadzili w spi­
chrzach Aloksundryi duto zboża, ale * przyczyny spra­
wy wschodniój, brakuje im okrętów i majtków do jego 
przetransportowania do Marsylii. P. Magne, pod kopertą 
p. Drouin de Lhuys, przesłał do konsulów francuzkich 

: rezydujących w portach morza śródziemnego, okólniki, 
j przypominająca im ich obowiązki w okoliczności niedo- 
1 statku sboia we Francyi.

Między Orleanistami panuje wielki rej wach z powodu 
wiadomości źe król belgijski nie choiał się widzieć z księ­
żną Orlean A ą , w czasie jej przejazdu przez Belgią. Or- 
leaniści upatrują w tym czynie względność króla belgij­
skiego dla Cesarza.
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zdaje się żadnej nieulega wąpliwości. Jest on niezawo­
dnie najważniejszą wiadomością w sprawie wschodniój.

J. C. Apostolska Mość przejechał przez Szczakową wczo­
ra j, to jest 3 b. m. o modz. lOtój rano. N. Pan zastrzegł 
sobie nijw yraźniój, aby żadne przygotowania do przyję­
cia Jego niemia'y miejsca.

Co do przyjoadu Jmci Króla pruskiego, czytamy w dzien­
nikach szląskicb, że J. K. Mość opuścił Berlin w dniu 2
b. m. wieczorem. Król stanął w W rocławiu w poniedzia­
łek przed świtem. Witany w dworcu kolei przez prezy-

W takim stanie rzeczy, X. Wikary nasuwa siostrom myśl, 
czyby nie lepiej by ło , aby zamiast staruszek, one samo 
dla nich żebrały. P.erwsz* Joanna chwyta ją z zapałem i 
wziąwszy koszyk bieży do domów w których źebraczki 
przedtem były wspierane, prosząc dla nich w ich imieniu
0  jałmużnę. Inne siostry ją  naśladują iebrząc dla lebra- 
ków, i tym sposobem powstała we Francyi nowa instytu- 
cya, licząca już dziś kilkadziesiąt zakładów. Zgromadze­
nie szybko się zasilało nówetni postulantkami z tejże kla­
sy ludności co pierwsze założycielki. X. LoPailleur od­
dając Zgromadzenie w opiekę Panny Maryi Niepoknlaoój, 
ś. Józef i i ś. Augustyna, przepisał mu reg u łę , zach iwu- 
jąc nazwę Siostrzyczek ubogich (Les petites soeurs des 
pauvres), którą lud sam już był od począiku nadał. Sio­
stra Marya-Augustyna, została pierwszą M itką jenerslną.

Odtąd ludzie dobroczynni prywatni, władze miejskie, 
duchowieństwo, widząc nieocenione skutki z tak nadzwy­
czajnego poświęcenia się S o s trzy czok, w zyw sćje  taczę- 
f?  ?"lfijSC Różnych, ofiarując pierwsze fundusze na za- 
* , ŁA PrzVtułku, W których nietylko kalectwo
1 staro - j uje wyiyWjailiłJ #[e najtroskliwsze pielęgno­
wanie oraz um ^  L. Pailleur jako najwyższy dy­
rektor, wzy wany y ie, «i»jac j:<kie zasoby lub bez uich, 
wysyła na wszystkie strony Fnm cyi a nawet za granicę 
Siostry, która wszędzie prawie cudów dokazują.

Po przybyciu do jakiego m iasta, często po wydaniu o - 
statniego franka na dyliżans, najmują zaraz dom i wprzó­
dy szukają ubogich jak pieniędzy. Czem ich będą żywić, 
odziewać, to już rzecz Opatrzności, która dotąd nigdy i<:h 
nie zawiodła. Jeżeli znalazły gdzie pom oc, tćm lepiój; 
lecz zwykle cała ich nadzieja w jałmużnie, całe utrzyma- 
n,e z żebrania, które z czaiem uproszczone i ułatwione 

zamiast bowiem chodzenin od domu do domu, idą 
P.h z dzwonkiem, niosąc same na plecach wory
źace IubaJosn0H8i°-łlia < > ś , i &0 maiO  z koszami, a s łu -
l l l ,  dobę uK?Jrn,.e zn8Jąc i u i dzwonek , wynoszą co
AA a kwestarkom okrocll,5w stołowych i kuchennych; oddają kwestarkom. Co ran0k ^  ^  ^  ^

warzywno, zkąd zawsze wracają obdarzone nietylko wa­
rzywami ale częstokroć i owocami ; a tak ubodzy i h o- 
prócz pożywienia, miewają czasami i przysmaki. Tem ży­
w ią, a co do zaopatrywanie innych potrzeb, tu również 
nie wyczerpane są źródła dobroci B lżej. Nieraz kiedy 
już nie wiedziały co począć, na czem położyć, czćm okryć 
nnwo-przybyłyoh nędzarzy, modliły się i zawsze pomoc 
przychodziła w porę. Mnóstwo szczegółów o tem zadzi­
wiających i do łez  poruszający*3 znajduje się w dziełku 
pana Aubineau.

eśli we Francyi za$aI} °  tyle kandydatek do
# •  * * I r t  A r t t  rr. — ^  v  • .

j c z e i  k on trreo -ncv i.
prz«niem 
ba wyzn

Lecz jeśli we Francyi S1S tyle kandydatek do
tój żebraczój knngregacyi, które z najzupef njej szt5 m za- 
przuniem się siebie dopełniaj? s piętego obowiązku, trze­
ba w yzn.ć , i ,  i j„d f ,ancuski wezwaniom ich ochoczo i 
serdecznie odpowiada; instyt«cya ”  “°wiem znalazło naj­
szczersze współczucie we wszys“ ich klasach spółeozno- 
ści. Nieraz Siostry przybyły 1 n,czeai do jakiego miasta 
a w kilkanaście dai juź in:ały do^. Pelea «hogjch i zaopa-   i ju z  m a«j “euglen i zaopa­
trzony we wszystko: sprzęty>. na >. dary pieniężne 
nadchodziły z rąk niewidzialny tizemieśluicy, służące, 
biedne szwaczki z pracy rąk ^yią,ce,’ ,nocy nie dusypiały* 
chcąc każdo czemkolwiek pr*ys*u^y^ s’9 ubogim i ich sio­
strzyczkom. W wielkich m'»sl.a®h z,'ł nierze całemi pu ł-
I r  Q  Tir) i  f i ć i m o / ) , i v n l i  o S a  X . .  A l t / l i i i  ^  ^ 0 8  f i n d u i m - . .  r
— V— ......................imen ■ 1 ’"*‘”ize całemi puł­
kami oświadczali s ię , źe cod*i/n Dędą dostarczać pewną 
ilość oszczędzonego przez sięb' e ckleba.

Nie wszędzie i nie zawsze jednakże szły rzeczy tuk po­
myślnie; miały słuźnebmce ubóstwa i ciężkie do przecho­
dzenia próby, alo te wszystkie trudności, w końcu 
twą i wytrwałością przemogły- lym  sposobem najwię­
ksze miasta Francyi, jak Paryż, Ly°n, Marsylia> Bordeaux 
Nantes, Rouen i t. d. posiud3Jfl z*ż domy przytułku* 
w których tysiące ubogich starców i kalek obojój płci* 
wystawionych przedtem na w ie lk ieg o  rodzaju zepsucie’ 
poniżenie godności człowieczćj i poniewierkę, majo scbro-  
“ n  °Patrzeni« • pociechę, Kdyż Łongregacyi jest

tylko nakarmić i p r z y o d z i a ć  ubogich, ale złagodzić nie­
szczęście i osamotnienie wśród ludzi, religjjJlernj pocje_ 
chami. Siostry dla nich są nietylko słuiebnicami Pog|a_

denta Szląska, dyrektora policyi i jenerałów, a po kilku 
minutach przesiadł się na wagon pociągu góinoszląskiego 
i pojechał d > O Jerberga, gdz e miał sią spotkać s Jego 
Cesarską Mością. Obaj Monarchowie po krótkim pobycie 
pojechali razem do Warszawy. Die leit z niedz eli ani 
słówka o tej podróży nie wspomina; Kreuzifitang powta­
rz a , źe pomiędzy trzema mocarstwami półaocnemi naj­
większa p nuje zgoda, i źe tak co do sprawy wschodniej 
jsko i innych kwestyj zagranicznych zupełne jest poro­
zumienia między trzema dworami; inne znów dzienniki 
zachęcają rząd pruski do zachowania neutralności, w któ­
rej pewną rękojmię dla utrzymania pokoju upatrują.

Doniósłszy o ajeżIzie w W arszawie, opowiedzmy jak 
położenie sprawy według ostatnich ukazuje się wiadomo­
ści. DJienniki francuskie, które dziś z rana dopiero po 
trzechdm o’ ó) przerwie odebraliśmy, rozprawiają ciągle o 
przejściu flot przez Dnrdanelle jakoby o fikcje. Trm cza­
sem ostatnie L*ty z Konstantynopolu‘ drogą Tryestką na- 
desz/e, z 22 z. m. me wzmiankują wcale jeszcze o fl ,tach, 
tylko o wiadomych szesciu okrętach pod przewództwem 
kontr-ndimrała Barbier du Tinan. Wszyscy się zgadzaj*, 
że lierba okrętów żadnej nie stanowi różnicą; zdaje nam 
się jednak, źe tu rozróżnić wypada, zgwałcenie traktatu 
i demonstracyą. C : do zgwałcenia de la Convention du d i-  
troit zapewne, że przejście jednego okr^iu, jest to samo 
co ozies ęciu i floty; ale c s do demonstraeyi, zdaje nam się 
źe całkiem inną jest rzeczą posłanie kilku okrętów jako 
protekeya Sułtana przed stronnictwem i opieka chrze^edan 
w Stambule, a co inaego posłanie dwóch tak ailnych fl 4  
przed Konstantynopol. D j  wy -łania pierwszych pozór fa­
natyzmu może być użytym, co do wysłania fl ,t pozór ten 
nie w ystarcza, zwłaszcza źe dziś we wszystki h dzienni­
kach czytamy to c o ś n y ] ciągle powtarzali, że fanatyzm 
ton nie jest tak gwałtowny i niezagraźa wiełk;em niebez­
pieczeństwem.

Francuzkie jednak i angielskie pisma, niezgadzaią się 
by.iajmniój co do celu uczynionego kroku. Korespondent 
nasz paryski reasumuje artykuł Constitutionnela, ale ar­
tykuł w le Pays dzienniku również półurzędowy kolor 
mającym, utrzymuje jak najwyrsźniój, źe przejście okrę­
tów przez Dardanelle jest tylko opiekuńczym aktem do­
konanym przez mocarstwa protegujące, w zgodzie z Dy­
wanem, na mocy prawa narodów, któro upoważnia dy­
plomatycznych ajentów do użycia wszelkich środków 
w celu zabezpieczenia swych współziomków. Podobnież 
pi?;zt) M orning Herald  jak C o n s titu tio n a l, a Globe 
jak le Pays. Debaty utrzymują, ie  jest coś prawdy i 
w jednych i w drug c h , ie  fl >t niemożna bez uchybienia 
godności obu państwom uważać za policyanlów ani

za ważny krok u rażać po trzeba/ Krok ten Z  ™ 
trzebmejszy, i e  stawia się tu dylemmat niezatiodny “ eżell 
bowiem Turcya nie odwoła się d i  fanatyzmu, bronić się 
me,noże, i protegować ją  trzeba; jeżeli się odw oła, to 
f matyz-a uderzy na wszystkich porówno chrześcian i za­
słona flot równie będzie potrzebną. Zajęcie Księstw i floty 
na B isforze, uważają Debaty za d va zajęte stanowiska; 
d « a  posunięte piony na szachownicy europejskiój. Partye 
takowe szachów długo bardzo trwać mogą—a im silniejsi 
gracze, tem trwają dłużej. Pozwólmy sobie dodać, biorąc

dzającemi przez najczulsze pielęgnowanie ostatnie chwile 
gasnącego życia, ale dudnw nem i mistrzyniami, j e d n S !

łaczo fych^nm r " f  Z. ,ycłl dusz °ddawna z nim roz- 
7 .̂ ’ f ^ ^ ę ta c  albowiem należy, źe nieszczęśliwi ci,
szcza'bi * .* '?  °h miastach, są to nieraz pozbierane
szczą ki z ostatniego steku ludności. To też trzeba czy- 
tac w Książeczce p. Aubineau błigosław ień-tw a jakiemi
c. lu-izie nio znający dotąd pociech religijnych, wyrażają 
swą wdzięczność tym prostym i nmluczk m przez stan, ale 
wielkim przez chrześciań ;ką miłość nauczycielkom i prze­
wodniczkom. Dziś zgromadzenie liczy kilkaset sióstr ży­
wiących i pielęgnujących kilka tysięcy nieszczęśliwych, 
którzy przedtem byli ciężarem a nieraz obrzydzeniem i 
zgorszeniem spółeczności.

Taki jest w skróceniu historya tój nowój w katolicy­
zmie in-tytucyi, którą obszernie i szczegółowo opowiedział 
w swem dziełku p. Aubineau, na język pclsk; przełożo- 
nem , a która wszystkim radzilibyśmy czytać, nietylko 
przez wzgląd na rzecz , ale dla tego , ża czytanie onego 
rodzi w duszy najmilsze uczucia. Bfog.j jest przy takiój 
dążności wieku do sobkostwa i w ygód, dowiedzieć się o 
szczegółach najczystszego poświęcenia się drugim , z wy­
rzeczeniem się dobrowolne n wszelkich przyjemności któ­
rych inni tyle szukają. Ktokolwiek zaś w życiu uczynił 
jaką ofiarę, ten łatwićj oceni ofiarę z całego życia

Książeczki dostać można w Krakowie w księgarni kato­
lickiej, po cenio i z łP. czyli 15 graj. m. k. Oby i w naszym 
kraiu miłosierni i pobożni ludzie mogli zaprowadzić te  in - 
sty tucyę, która we Francyi tyle już zrobiła dobrego. Nie 
brak i u nas st ircó ?, kalek i żebraków bez stałego przy­
tułku ; czy się znajdą podobno jak we Francyi siostrzyczki 
i podobna chrzęści?Aska przychylność d'a nich i dla ich 
dzieła , to czas pokaże; o czem wszakże wątpić nie do­
zwalają nam znane naszego narodu miłosierne uczucia,

F. K.
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porównanie Debatóic, i* jwrtya dawno zaczęta, tak da­
wno jak kwestya wschodnia, i i* toczący się spór dzi­
siejszy ukończyć się może, chociaż partya dalój trwać 
będzie. Odwołanie flot s Bosf *ru lub ewakuacya Księstw, 
byłyby tylko cofnięciem wieży lub konika, aleby jeszcze 
mogły wcale niedeeydować parlyi. Co wiacó', taką a nie 
inną mamy nadzieję.

Przejdźmy do mniejszych wiadomości. Prywatne listy 
nadeszło w piątek do Wiednia z Bukaresztu przyniosły 
wiadomość jak Ost Deutsche Post donosi, iż 1300 redy- 
fów przeprawiło się przez Dunaj w pobliżu wołoskiej wsi 
Bankasa, zrabowali takową i nie ścigani przez Bosyan, 
przeprawili s ę napowrót. Depesza z Malty 26go wrze­
śnia donosi; Większe okrętu wojenne tutejszego portu 
o D’Tnęty do Basika. Journal de Constantinople z 19go 
września nic nie przyniósł nowego prócz wiadomych rze­
czy o spokojnóm odbyciu się bajramu, przyiezdzie okrę­
tów i francuzkiego kontradmirała B srbisr da Tin.in. Dzien­
nik ten mówi o przybyciu kuryera austryackiego, ale nie 
donosi jaka treść przywiezionych przez niego depeszy.

Porlofoglio pismo maltańskie donosi, żo p. Argyropulo 
przedstawił dywanowi korzyści wejśoia w bezpośrednie 
układy z gabinetem petersburskim. Zdanie to jakkol­
wiek dziwnie brzmi, mówi die Zeil, potwierdzonym jest 
przez odebrany świeżo przez nas list, który nadszedł 
s Petersburga lubo nie z urzędowego ale niemniój sza­
cownego źródła. Dodają jeszcze, źe kanclerz hr. Nessel­
rode w tym celu wysłał znaną notę równocześnie do 
WTiednia i Konstantynopola. Zgodnie z tą wiadomością po­
daną przez Porlofoglio mówią listy nadeszło z Konstan­
tynopole z d. 22 b. m. których nam dz ś niepodobna już 
umieścić z powodu zmiany poczt. P. Argyropulo bawiący 
w Stambule miał otrzymać pełnomocnictwo układania się 
„en familie* z ministrami Porty względem niektórych 
punktów rażących wszakże bez porożu nienia się z po­
słami angielskim i francuzkim. Wszakże Porta obstaje nie­
złomnie za utrzymaniem niezmiennie treści zmian przez 
siebie zrobionych. W chwili odejścia listów przybyło trzech 
gońców do poselstw francuzkiego, angitlskiego i auslry- 
acluego.

Skończywszy ze Wschodem przejdźmy do Niemiec. 
Z dniem 1 b. m. bank uprzywilejowany berliński idąc za 
przykładem banków angielskiego i francuskiego podwyż­
szył disconto swoje o 1%- Die Zeil przynaje, £e krok 
ten na Zschodzie boleśnie dał się uczuć, ale w Prusiech 
tern większe wywołał zadowolenie (?) iż nowe bilety ka­
sowe w obieg puszczone będą niezwłocznie. Wedle ro­
zumowań lego ministeryalnego dziennika jedno i też sa­
me środki wprost przeciwne wywierają skutki w Berlinie 
niż w Londynie i Paryżu. Przypisuje on go z jednej stro­
ny obudzonemu ruchowi przemysłowemu, z drugiej szko­
dliwemu wpływowi sporu wschodniego.

Gazeta północno-nicm iecka  wychodsąca w Hanowerze 
zakazaną została w Prusiech , to jest wzbroniono ją na 
poczcie.

W Miinchen oczekują przybycia J. C. Mci na 8go paź­
dziernika ; przynajmniej tameczne dzienniki utrzymują tak, 
opierając się jak się zdaje, głównie na liście ztamtąd 
w Gazecie Powszechnej umieszczonym. Bawi tam o- 
becn.e burmistrz Wiednia Dr. Soiller, który w imieniu 
stolicy Cesarstwa przybył złożyć powinszowanie dostoj- 
nój Narzeczonej N. Pana i jej rodzicom w Possenhofen 
zamieszkałym.

W S:uttgardzie rozpoczęły się narady dyrektorów po- 
licyi z większych miast niemieckich; między temi z Au- 
stryi radzca Engelshnfen, z Pru* dyroktor Hinckeidey.

W Frankfurcie obiegi pigłoska o nowój pnźyczce au- 
stryackiej.

Izby w Kasselu otwarte będą lOgo, w Luksemburgu 
4go b. m.

Cesarz i Cesarzowa Francuzów wrócili do Paryże 29go 
z. ro. wieczorem. Powrót jak mówią okoliczności chwilo­
we przyspieszyły o dzień jeden.

Depesza z Paryża 2go ż>. m. brzmi: Dekret* tyczące 
się zboża obowiązywać mają po d. 31 lipca 1854; wy­
wóz ziemniaków i warzywa zakazany.

Według wiadomości z Londynu tą samą depeszą obię- 
tych, część floty kanałowśj stojącćj w porcie irlandzkim Cork 
Wypłynęła podobno na morze Śródziemne. Depesza Ja 
wyjęta z Kor. Austr. brzmi w drugiój części swojój we­
dług berlińskiego Cor. Bur. Londyn Igo peźdz. Flota ka­
nałowa odpłynęła onegdaj z Cork, poczęści na morze 
Srodziemne. Rada ministrów zwołana. Sir James Gra­
ham powołany do Londynu.

K raków  4  października. Dziś jako w dniu imie­
nin J . C. k . AP. Mości odbyło się nabożeństwo u- 
roczysto w kościele katedralnym n& Z*©ku, na kto- 
rem znajdo«ały  si wasy8tbje władze cywilne i woj­
skowe, tudzież liczna publiczność.

W iedeń 1 P»żdziernikH Zosób ozdobionych w O - 
łomuńcu oznakami honorowemi wyliczają ks. arcy­
biskupa hr. F urstenberg, który otrzymał od Cesarza 
rosyjskiego S. Anny ić j  klasy, * ty tu ł tajnego
radzcy tud*ie* dziekana kapituły c ło -

narotia Thysebart. który łiByww
krzyż komandorski Leopold*. Prócz teg > w ielu urzę­
dników pohtycznyeh i naczelników gmin otrzymało 
złote i srebru® krzyże zasługi tak za g o r l iw o ś ć  
w służbie jako 1 z* staranny kwaterunek żołnierza-

___________________

O st-D eutsche-Post w króciutkim artykule wstę 
pnym mówi, źe ma ma pretensyi, aby z i®j szpalt 
uczono się, czy ffraó a la hausse lub a la baisse. 
Ważniejszem wszakze na naszym targu pieniężnym, 
— są słowa tego dziennika — jest zatrważający brak 
pieniędzy. Wielki to ezyaj z *szczyt naszemu stano­
wi kupieckiemu, z i z końcem miesiąca nie słychać 
o ż tdueai wielk'em bankructwie. Ale narzekania na 
utrudzony kredyt po wszech-je. Życzylibyśmy sobie, 
aby naae bank narodowy mJ|lł • kiś org*n dzienni­
karski, gdzieby idee jakiemi się kieruje w czynno­
ściach swoich, w ykazyw ał przej  publicznością. Bar­
dzo przeciw niemu krzyczą, a nieznane «ą powody 
ograniczania kredytu. Praw da, że przez ściąganie 
papierowej monety złota a* chwilę jest tańszem. Po­
wiadają, że jeden z najbogatszych bankierów wie­
deńskich, który ogromne również posiada debr*, nad­
używa kridytu bsnkowego do sp^kulacyj swoich. 
Przez nsgfe ograniczenie jakiego doznał, zniewolo­
nym jest trasować wielkie summy na L-rndyn, przez 
co oczywiście złoto sp ły w& do Austryi i obce wa­
luty spadają. Ale spadanie jest tyłka chwilowe, 
gdyż jeżeli dom t m dla pokrycia tratów swoich znie­
wolony będzie znowu kupowa<i g runta, to papiery 
pójdą znów o tyle w górę? e i{e spadły. Chwilowe 
skutki nie są rezultatami ekonomii narodowej, i s łu ­
sznie pytać można, czyli dział ilaość handlowa i prza- 
myslowa wystawiona ma być dla takich przyczyn na 
mebezoieczne przesilenia.

— Tirol. Schutzen Z tg  donosi, jsfe mówi, z wia­
rygodnego z odł*, że s!„b j .  Ct K, A% M ,)ści Isa.
stąpi w dmn 2 4  kwietnia I 8 5 4  r . p .ćm m  N. Pan 
zamierza zwiedzić yr«u. Wiadomości tej, pisze 
Lloyd  odpowiadają Przygotowania do uroczystości 
zaślub n, które na kwiecień mają być wykończone.

— Arcvks. Franciszek Karol i Matka JCMści A r- 
cyks. Z  ifia prayoyli ® Iichl i stanęli w Scho ibrmio.

J jd io  s5 ważnych urządeeń miliUrnych wejdaie 
wkrótce wżycie, to jest zaprowadzenie telegrafu po­
towego przenośnego, z którym robiono już próby 
w obozie ołomumeckim. Czynnością tą zatrudniać się 
będzie iazynierya.

— Pod względem podatku dochodowego wyszło 
rozporządzenie m’nisteryalne, które przepisuje na rok 
skarbowy 1854  Co aastępaje: i j  Zeznania docho­
dów le j klasy na rok 1 8 * 4  mają być oparte na do­
chodach i wydatkach lat 1851 , *1852 i 1853  celem 
wynalezienia dochodów w przecięciu. 2 )  Zastoso­
wanie §§ 21 i 2 2  n'tj w. patentu z dnia 29  p*źlz. 
1 8 4 9  względem poboru poiiat ui dochodowego od sta­
łych płac 2 ej klasy, będzie mieć miejsce również 
względem tych dochodów, j ikie przypadiją  w roku 
p o c z ą w sz y  cd  I g o  lis to p a d a  1 8 5 3  do 3 Ig o  p a ź d z . 
1 8 5 4  r. 3 )  P ro c e n ta  i r e n ty  k la sy  3 e j  p o d le g a ją c e  
z e z  lao iu  w ie rz y c ie la  m a ją  być lic zo n e  n a  ro k  1 8 5 1  
wedle stanu majątku i dochodu w dniu 31 peźtzier. 
1853. 4 )  Przyjęcie, sprawdzenie i sprostowanie ze­
znań i doniesień podatku dochodowego, tudzież ozna­
czenie przypadłości podatkowej i załatw ianie rekur- 
sów odbywać się ma wedle istniejącego rozporządze­
ni*. 1) j  podawania zeznań dochodów i doniesień o 
pobieranych stałych płacach oznacza się termin po 
koniec grudnia r. b.

— Dla uchylenia przeszkód śpiewności Sawy mię­
dzy Sis .ek i llugw icą, gdzie w skutku rozdzielenia 
s ę koryta powstały wysypiska, i dla ułatwienia 
przypływu ładownych i parowych statków do stoli­
cy H orvacyi, rząd nakazał przedstawić właściwe 
ptony robót wodnych.

— Wiedeński korespondent Bohemia pisał przed 
parą dniami, że namiestnik Niższej Austryi da ł o- 
strzeżenic panu Zang redaktorowi Pressy  za niew ła­
ściwe postępowanie w ostatnich czasach. Korespon­
dent sądzi, że osobiste .zaca.cp.ki były tego powodem, 
mianowicie burmistrz W.ednia był w ostatnich cza­
sach celem zaczepek Pressy, gdzie n iwet nie szczę­
dzono prywatnych stosuaaó-V burmistrza, bo pojazdo­
wi j;?gj nie darowano.

■— Dziennik A ustria  z^r®0® uwagę handlarzy 
drzewa w G;licyi na to, iż wedle zawiadomienia c. 
k. k usul Ufj w Gdańsku, pólżuhiwano tamże w osta­
tnich czasach do Anglii najwięcej cienkich, zatem 
tańizych jodłowych b a ló w ił#ti K*tem drzewo z G*- 
licyi zw ykli cienkie może tam łatw o ■najeść pokup. 
Do wielu budowli, osobliwie *®9 do kopalń używają 
teraz w Aoglii zaacznie cieńszego drze wa tam gdzie 
dawniej bardzo grubego dobierano. Nstom:ast z pro­
stych i krzywych belek dębow y^ do budowy stat- 
Jiow, piękne tylko i zdrowe pokop, lek­
kiego i ordynarnego towaru j e8  ̂ sytu. Co do
belek prostych szczególną uwagę zw racają na porzą­
dne i równe obrobienie i wewnętrzną dobroć drzewa; 
w krzywych nie jest to jes2®ze dostatecznym; wiele 
okoliczności w pływ a na ich wartość, mianowicie sto­
pień zaklęcia ltd. a zajmujący si9 budową statków 
w Gdańsku chętnie dadzą stósowną instrukcyę pol­
skim handlarzom i dostawiaczom drzewa jak  to c. k. 
konsulat zapewnią.

r  o s s y *•
Gaz. Poioszech. pisze z nad granicy polskiej 35

września; N łjśw irt48i!e wyj}adki w KonstaatynoDolu 
są dowodem, że Rosyanie sami jedni znają stan rze- 
czy w lurcyi dokładnie i należycie ocenić go umieli’ 
to też krjki ich tak są  obliczone, że jakikolwiek by 
przybrały kierunek, znajdą ich na wszystko przygo­
towanych. Teraz wyjaśnia się owa niewzruszona 
pewność wojskowych rosyjskich wierzących w woj­
nę pcmimo wszelkich dyplomatycznych zabiegów, bo 
przekonani byli, i i  Sułtan nie może się już cofnąć, 
a pierwszy krok zaczepny nie od Rosyan, ale od 
Turków wyjdzie. W ciąż zatem i nawet w czasach 
zapewnień ze strony d denników, iż Rosyanie wyjdą 
z Księstw, prowadzona tam zapasy wszelkiego ro­
dzaju, a przygotowania w drugim korpusie armii by­
ły  tak zmmienite i dokładne, ż? wojsko w jednej 
chwili mogło iść w pochód. W prawdzie Polska nie 
będzie całkiem z wojsk ogołoconą, ale kiika pułków 
gwardyi w ystarczy tam na za ło g i, zw łaszcza kiedy 
sąsiedzi biorą na siebie pilnowanie kraju.

■F d r c y  a.
G azeta Tryestska  tak wyjaśnia przyczyny które 

spowodowały Snłtana do zawezwania do Bosforu 
części fl >ty angielsko-francuzkiej: Krok uczyniony 
przez ulemów rozniecił trwogę. Uspokoj>no ich , i 
pr.d pozirem różnych zleceń rozesłano ich po pro- 
wineyach aby w pływ  ich na mieszkańców stolicy u- 
czyuić nieszkodliwym. Sułtan który niczego bardziej 
nie praguie jak utrzymania pokoju, t*k dalece się 
zatrw ożył, że objawił życzenie, aby dla własnej 
opieki swojej mógł mieć pad ręką k>ha obcych pa­
rowców z osadami. Tski jest powód (T) dla czego 
w dniach 13 i 14 września d -vie francuzkie fregity 
parowe „Mogador“ i „M«gellan“ tudzież dwie an­
gielskie „NTigr“ i „Tygrys* zawinęły tutaj. Fregstą 
„Magellan* przybył nawet kontradmirał francuzki i 
pod Btijukdere zarzucił kotwicę. Praed jego przyby­
ciem sta ła  tam na kotwicy angielska fregata ^Retri­
bution*, która usunęła się i »t*"ęf* ob°k “ egip­
skiej w pobliżu letniego pałacu 8 iiłt*na , który teraz 
b idają. Zapewniają że po wszystkich obcych wojen­
nych okrętach tu znajdujących się , dany był rozkaz 
trzymania się w pogotowiu. Zanosiło się jakoś na 
ważne izeczy i nikt bardziej nie trw ożył się , jak  
członkowie rządu obstający za pokojem.‘Dla wzmo­
żeni* też ich powołano te okręty. Ale też i repre­
zentantom polityki zichoiniej zdaw ał się być g w ał­
towny wybuch stronnictwa wojennego nieszczęściem, 
b t nao vczaa Porta usamo Tolniłaby się z pod ich 
kierunku, a igraszka demonstrac. j la mogłaby przejść 
w czyn niezgodny z dot^chczasowem- instrukeyami. 
Parlya wojenna byaajmn'ej się tern nio zraz iła ; w cza­
sie obchodu w in cz cie Achmeda mało się poj tw iło 
uleniów,^ gdy tymczasem S T s ik ic r  naczelnik partyl 
wojennej w dumnej postawie wystąpił. A l ) on sam 
miał s  ę przyczynić do zapobi żenią powstaniu, kiedy 
diw iedzlał się o demonstracyi przez doputacyę uczy­
nionej , a przestrach rozniesiony dał mu pewność, że 
partya jego utrzyma się na wierzchu i dalsze ustą­
pienia Rosyi, dl* okupienia pokoju nie będą miały 
miejsca. Z ipew n ia ją , iż w wigilię bajramu na tajem- 
nem posiedzeniu rady w pałacu Czeragan, nastąpiło 
wobec Sułtana porozumienie między dwoma przeciw- 
aemi dążinściami wgab  necie, poczem wszelkie dal­
sze postępowanie wstr&ymanem zostało aż do nadej­
ścia rosyj 'kiego oświadczania. Najniecierpliwszych 
z ulemów zamknięto na czas bajramu, aby czasem 
nie zechcieli na w łasną rękę wbrew chęci i wido­
kom naczelnika d 'puścić a ę gwałtownego kroku. 
Wojska eg 'pskii powieziono z n a jw ię k s z y m  pośpie­
chem do W arny przed rozpoczęciem bajramu. W oj­
ska z Tunis i Tripolis są już w drodze. Pol cya na­
der cząjną była w ceaaie bajramu i dla Franków 
z uprzedzającą grzecznością, ostatni zatem manifest 
S iłtana był jak  najściślej w stolicy zachowywanym.

— T*ż gazeta donosi z Konstantynopola: Podanie 
ulemów załatwiono w ten sposób, iż aż do nadejścia 
odpowiedzi z Petersburga „oowzięto js do wiado­
mości*. Uroczyste tej korporacyi zapewnienie w imie­
niu całej ludności tureckiej , ze krok ten bynajmniej 
nie jest wymierzony przeciw bezpieczeństwu chrze- 
ścian, owszem, że takowi traktowani będą wedle 
cytat z Koranu jak bracia i w potrzebie nawet bro- 
nieni, pozbtw iło rząd wszelkich powodów n^ ’l“ er  
nia tej dem instracyi ni :ałychanej w dziejach ^ “r > '• 
Obie strony rozeszły się jak najlepiej; j*k j,®' 
serdeczna zg d a t r r a ć  będzie, D.i? wiav inr r,ZVSo,,88-  
my bowiem, że podanie podobnej *res ‘ «-iłt*nn«n~ 
białą po cechach , dl* ^ n o w , .
Kłopot rządu zwiększa się "P 08n.,Wy ? ni^
on, że ani na włos nie , ulpm0Ti n . '*ł°“
słanej do W ed n ia , p o w t^ y ł  ‘ ®“ om, powtórzy
wiec i starszym cerbów (essuaf oaszys). Stanowcze 
orzeczenie zawisło, od odpowiedz, z Petersburga. 
Tvincz*sowo uzbrojenia trwają^ ciągle i goiliwie są 
p r o w a d z o n e .  Na g<an cy  ̂ rosyjsko-a^yatyckiej stoi 
40  000 regularnego ż iłn ie rz * , 10 000 n eregular- 
nrgił•  40,000 rezerwy i m licyi armeńskiej, tudzież 
30.000 kozaków. Naprzeciw tym siłom postawiono 
pod Erzerum około 1 0 0 ,0 0 0  i przeznaczono tam tłu -
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my ochotników ci»gn».ęyrh z głąbi Arabii, których 
liczba tyleż ma w y n o sić .

C h i n y .

Elberf. Zcitung  podaje nastąrujący z listu
pewnego missyonarza z H mg-Kopg Nankine iest

w . i k .  dMgo k  X w S
* 5 . ^ 5 . ’ d .  widkich „ni»„

Vn.- l  -J, ii n o w y  Cesarz gorę otrzyma, to  w  Chinach, . j c f c h  noJJJie sąd JQa d’re.
mamy na zi ją ,  . e b»łwanv. Zadziwiająróm jest że 
wmane . pap erowe ^  ^  GiilzUf,  A1^ ho J  Ro_
a - ; , r «  anglikański, człow iek prostego u- 
mvsłiO »tał s q narządziem nawrócenia nowego Ce-

* - „ .r- •  n irpll I i \< O tr v  r/Mit'i v i i . t  P ! ł ik o e t c n  /4 a

(ha lles), zburzono ju ż  1 4 ? kam ienic, a  jeszcze 1 8 0  pozostaje 
do zburzenia. P rzed łużen ie  ulicy R ivoli i rozszerzenie placu 
Luw ru wym aga zniesienia 663 dom ów , m iędzy k tórem i k ilka 
pałaców. O bok tego  n iektóre  ulice m uszą byó w całości o k ilka 
stóp zniżone, a  cafa jed n a  dzielnica zniwellowana. P race  te  ko­
sztować będą m iasto Paryż około 1 0 0  milionów franków , cho­
ciaż przy robotach około ulicy R ivoli i p lacu  L u w ru , dwie 
trzecie  części kosztów  opędza skarb państw a.

  W  zeszłym  tygodniu  postawiono w północnćj części W est-
m insterskiój św iątyni posąg Sir R o b erta  Peel. Posąg  ten  z b ia­
łeg o  m arm uru naturalnćj wielkość^ przedstaw ia w ielkiego m ęża 
stanu w skrom nóm  u b ran iu , w jak ićm  zwykle przem aw iał do 
Parlam entu.

  M a rsy lijsk i m ech an ik  G ras p ra c u je  o becn ie  n a d  m ach in ą ,
k tó ra  przez ogrzewanie pow ietrzem , ma przynieść  85 do 90 
procent oszczędności w dotychczasowych kosztach opalu  m achin 
parowych na sta tkach  i kolejach żelaznych. R ozw iązał już  w czę-\̂ »rjl\s III i ia W lu ir iiln  U U w ptii UWJUU lirt --------1— j

snr^ailo e w a n g e l i i .  Cesarz zaw ezw ał Kobcrtsa do j ści to  zadanie inny francuski inżynier pan  du T rem blay, 
Nankingu, i ten popłynął tam W t\ m tygodniu. B y ł j k tó ry  przez użycie po ączonćj pary  z wody i e te ru , 7 5 pro- 
o n  p o p r z e d n i o  U mnie i chciał mią wziąść z h  sobą, I cent oszczędza. Ośm podróży parowym  sta tk iem  z M arsylii o 
a ll  m n ie  mógł tego UC7.yniĆ bez pozwolenia niego to- i A lgieru  i napow rot dowiodły ju ż  n iew ątpliw ie praktyczności 
wa-zystwa. Jeżeliby obecny ruch otwarł Ch ny, to i tego  w ynalazku; ale p. Gras spodziewa się system em  swoim 
wkróice nastąpi tam c o  sią stało przed 3 0 0  laty na \ przewyższyć jesacue osiągnięta przez p. du  T rem blay  rezultaty . 

Moluckirh w yspach, a przed 2 6  laty na wyspach** 'a u łu m ti ii 7  r  ł  ,w w * — j   j  r
Sandwich, to jest powszechne burzenie bałwanów...

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K raków  d . 4 p aźd z . D o  m a łć j liczb y  fa b ry k  k ra jo w y ch  

p rzy b y w a  św ieżo no w a fa b ry k a  n a k ry w e k  cynow ych  do  n aczyń  
szk lan y ch  za ło żo n a  w z a k ła d z ie  k ąp ie ln y m  szczaw nick im  czę­
śc ią  d la  w łasn eg o  u ż y tk u ,  częśc ią  zaś d la  u ż y tk u  p u b liczn eg o . 
P o le c a m y  p rz e to  tę  fa b ry k ę  w szy stk im  k u p c o m , ap tek a rzo m  i 
k o in iss a n to m , k tó rz y  t r u d n ią  s ię  p rz e sy łk ą  lu b  p akow an iem

Przyjechali do Krskoąys od dnia 3go io  4go października: 
Herman Lange* Ernest Bystry % Prus. S tan U ław  hr. Romer s J a -  

! a ła . W in eto ty  Ry»*£i, Er%fra Ryjgki * Sanoka. Zygm unt Nownofcl- 
Maroio Kępiń*^* * "oohai. Tadeusz ŹeHrawaki b Boęumioa. 

i W w j e e h a ^ 1 M ichał Saybalsfci do N iew iarow *. H e l e n a  hr. U in- 
duazyoka do S ą -!**- Qiziniki do R zeszow a. Laka®* Krvnski on 
Polski Ludwik W aźyoki, T y la i K siężna KantskuzsBa
do Lw ow a.

Ciągnienie lotoryi wiedeńskiej l  p aźd z.: 8 6 .  6 0 .  6 1 .  6 8 .  4 1 .  
p rzy sz łe  eiągoiooi* 15 i 36 psźJzieroika.

k o m issa n to m , k tó rz y  t r u u n ią  s ię  = = = = = = = = = = ------ : ... ' ",e — ---------------------
przedm iotów  lotnych, lub lotne części zawierających, jak iem i są S p r a w o z d a n ie  z  wystawy b y d ła , ow iec , koni i na- 
wody n iektóre  m ineralne, pachnidla, lekarstw a itp . rzedzi rolniczych , odbutej w Tarnopolu W dniach

K iedy za rewolucyi francuskićj m ałpowanie G recyi i R zy- 0 2 6 \ 27  i 2 8  lipca 1 8 5 3  roku.
i i 'v _ > . 4 — wntwnnwooTivpli hachiintck. dziś razi r n • , , -\

—  JlklCUJ iwnv—v J-   v * , ,
m u dochodziło aż do odzieży nowoczesnych bachantek , dziś razi 
nagość posągów starożytnych po m iejscach publicznych w P a ­
ryżu  i I'Univers zw raca uwagę n a  nieprzyzw oitość.

  K arol B onaparte książę Canino, k tó ry  w upłynionym  roku
grube p ien 'ądze  w ygrał w ru letę  w H o m b u rg u , s tracił j e  na  ^  ( i z m y  •* u u  1 1  a pupurutJDlU ou w u u  • * *» p ic i  — 
giełdzie  paryskićj i przy zielonym  sto liku  w Spa, a  teraz za- | W SZy n) zarS* dniu Eapowiedzi&no i prssyprowikd/.ono 
ciąg n ął kredyt u  banku hom burgskiego na ‘/a miliona franków  n8 mjej sce: bydła rogateg) sztuk 4 9 , baranÓW i 0 -  

puściwszy się w g rę ,  na  pokrycie tego  kredy tu  zab ra ł ju ż  w je(. 8Kt„Jj; j koni sztuk 7 ,  9. mianowicie:

(C iąg  dalszy).
D ii? 2 6 , 2 7  i 2 8  lipct przeznaczone zostały i o 

głosstone plakatami do wystawy zwierząt domowych 
i narzędzi rolniczych, podług programu: z rana od 
g dżiny 9  do 11 a popołudniu od 5 do 7  i w pier-

wierzycielowi swemu zaraz w pierw szym  dniu g ry  5 0 ,0 0 0  fr.
—  Z G ibra ltaru  donoszą pod d. 19 w rześn ia , iż w sku tku  ( 

palenia c y g a ra , wyleciał tam  w pow ietrze sk ład  p ro c h u , przy 
czćm 5 ludzi zginęło.

  D. 1 8  b . m. nastąpi konsekracya i intronizacya nowego ■
księcia b iskupa -wrocławskiego przez kardynała księcia arcylń- 

skupa Schw arzenberga.
  Kolej podziem na mająca połączyć z sobą dwa ostateczne

krańce  Londynu w kierunku od wschodu do zachodu, rozpoczętą 
w krótce będzie. N aprzód  wyprow adzą półm ilow ą przestrzeń  od , 
W estb o u m -T erace  do K ings-C ross; kolej ta  pójdzie pod do­
mam i, dniem i nocą ośw ietloną będzie gazem , a na  punktach 
najuczęszczańszych założone będą  s ta cy e , do k tó rych  schodzić 
się będzie po schodach. N adzw yczajny ruch po ulicach i u tru -  . 
dniona tym  sposobem kom unikacya, spowodowała przedsiębior- , 
ców do tć j budowy, n a  k tó rą  uzyskali ju ż  pozwolenie rząd u  i j 
złożyli kaucyę. K ap ita ł zakładow y obliczony je s t  na  3 0 0 ,0 0 0  fsz. , 
R oboty  tćj jeszcze jesien i się rozpoczną, a  jeżeli przedsiębior- . 
stwo to  będzie się o p łacać , kolej przedłużoną będzie do H o l- J 
boru  i poprowadzoną do środka City.

—  staw ny  Edw . M . O e ttinger wydaje w B ruxelli „B ib lio ­
grafię b iografij“ . J e s t  to  wykaz 6 0 ,0 0 0  dziel dawnych i no­
wych, zajm ujących się żywotami sławnych ludzi wszystkich w ie­
ków i narodów.

  D. 2 6 w rześnia widziano w Innsb ruku  śnieg n a  poblis-

k ich^górach^cy  ^ ofiarowali księdzu D r. Newm an

w B irm ingham  pierścień  z czystego zło ta  kalifornijskiego, w k tó ­
rym  miejsce kam ienia zajm owała dziwnego k sz ta łtu  b ry łk a  ro ­
dzim ego złota, pierścień ten  ważący 17 uncyj i szacowany 5 0 0  
d o larów , nosi napis : Reverendo admodum D octori J . H . N ew ­
man , verae f id e i defensori. Catolici Californiae.

—  O bserw atorium  lipskie astronom iczne ogłasza w jak ić j 
okolicy nieba widzianym  je s t  tam że  nowy kom eta, odkryty  przez 
p. B uhm s w B erlin ie w dn iu  11 w rześn ia , a  k tó ry  w pierw ­
szych dniach października ma być gołćm  okiem  widziany. W  d.
1 7 paźdz. będzie on najbliżój słońca. L in ia  jeg o  przebiegu na­
chyla się ku  eklipsie ziemi na  60" . Niem asz do tąd  pewności, 
czy nie je s t  on tym  samym kom etą , k tó ry  zauw ażał Tycho 
B rahe w r. 1 5 8 2 .

  W spom inaliśm y nieraz o ogromnych robotach budow la­
nych przedsiębranych obecnie^ w P a ry żu , a  zm ierzających do 
zupełnego przekształcenia  najdawniejszych dzielnic stolicy, po 
w iększćj części z k rętych  i ciasnych ulic  złożonych. Aby po- 
w ziąść wyobrażenie o ogrom ie tych  ro b o t , ość je s t  spojrzeć 
na następujące cy fry : D la  w zniesienia nowych ja te k  targow ych

A. Bydło rogate.
w o ­
łó w .

1. P. Muryi h r .S U m  ńskiej z Ditko-
wic było rasy szwajcarskiej

2 .  „  S u c h o d o l s k i e g o  L e « n »  ® S o ­snowa rasy Krajowćj . . . .
3 . „ Seweryna Ostaszewskiego

zB akow carasy besarabskiej .
4. „ Józefa Zawadzkiego z Turki

rasy krajowej . . . . . .  2
5. „ Skawińskiej Zuzanny z Tar­

nopol*, rasy tyrolskiej . . .
6 . „ Żurakowskie^o Józefa z H łu -

boczka wielkiego rasy ty­
rolskiej ......................• • • • .

7. „ Zagórskiej Teressy z Knł, _
dziejówki rasy szwajcar A . .

8 . „ Staszkiew icza Antoniego z
Tarnopola, rasy miQse*ueJ •

9. „ Poaucbowskiego Józef* z
Petrykowa rasy kr#J0VlpJh' '

10 . „ Kustrzyckiego Piotra z \
daczkowa rasy tyrol**1̂ )*

1 1 . „  K u s z c z y k ie w ic z a z C h o a a c z -
kowa wielkiego rasyj*r*J1 2 . n B n r b y ł y  M i k o ł a j a  z T a rn o p

la rasy mieszanej
13 . „ W o l  ńca JanazB eresow icy

rasy mięszanej . • •
14 . „ Stebn«ckiago Tomas**z

kuliniec ra-y krajoW^J * ' *
15 . „ Bzeźniczka Jana * Tarno­

pola rasy krajowćj • *. ’ *
16. „Hirschhorna Moli* * Berez 

wicy rasy mieszanej '
Sternklara M. z JózeTowk.

2

17
rasy mieszanej . • • * —

Ogółem .
3  "Owce.

1 . P. M ichała hr. Sturzeńskiego
z Olejowa rasy elekt«r*1“ćl

2. „ W łodzimierza hr. 9 aW'”r pi„~
sklego ze Strussowa ras'
ktoralnej..................... • ’ ’ —Ogółem
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4. P. Horodyskiego /  Zabiniec rasy kra­
jowej .............................................

k lacze  og iery  razem

Osowskiego z B ry sk u li..................
Rakowskiego Jana z Berezowicy 
Suchodolskiego Leona z Sosnowa 
był rasy wijackiej rossyjskiej . .
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Ogółem 3  4  7
Koni na wystawę sprowadzonych, już dla ich wieku, 
już dla tego iż do celów gospodarskich potrzebnych 
własności nieposiadały, Kotnisya uwzględnić niemo- 
g ła ; ściągnął wszakże powszechną uwagę stary sta­
dnik rasy rosyjskiej, przez W . Suchodolskiego z S o ­
snowa obwodu Tarnopolskiego sprowadzony, który, 
dla swej nadzwyczajnie mocnej budowy ciała i mu­
skulatury, do rozpłodzenia koni silnych roboczych za 
bardzo zdolnego uznany został. Szanowny w ła śc i­
ciel, który przyprowadzoną znaczną liczbą pięknego 
i równego bydła rogatego krajowego własnego cho­
wu, przemożnie do wzniesieniu wystaw y się przy­
ło ż y ł ,  raczył przyrzec, że na przyszłą wystawę  
potomstwo po owym uzyskane stadniku, już w S o­
snowic spłodzone, do Tarnopola sprowadzić każe.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
Wiedeń. K ursa telegraficzne <t> dnia 4  p a ździern ika:  Metaliki

6-pr . 91 — Metaliki 4% -pr. S i 3/ , .  — Metaliki 4-pr. 1 V /1.—
4-pr. i  2iói) r. 76 / ,.  — 3 / ,-p r . — 1-pr. 19 /, ■ c ią su .
x l8 1 0 r . 350, 3 0 3 7/ , .— A ug.burg 10!>3/ , .— Loadyn 10 kr. 4 8 .— 
P sryż 130. — A kcye Bankowa 1 3 I 6 .— Akeye kol. żel. półn. 
Ferdya. 345. — Pożyo»k» x r. 1751 lit. A . 9 1 7/ , , . ,  B. 1 1 6 ‘/a. _  
O .t-D onau D.m pfeoh. 770.

Kurs k r a k o w s k i  4go paźdi. Baakn xu .tr . ia J . 96 pł. 95*/,. — 
P ru.ki karnol ś^d. 1033/ , , pł. 1 0 3 '/,. — Rabie xrekrae aow e  
al pari. — Cwanoygiory nowo ż. lO t1/ , ,  p ł. 1 0 4 ' , .  — C w an- 
eyg iery  stare ś. 104 ‘/ , p ł. 104. — Im peryały ż.- 3 i  6, p ł. 31 3. 
H a k a t y  auatr. i holend. 4. 19 9 p ł. 19 5. -  30frankow e ż. 33 33  
pł. 33  30. — L isty  *kst. poi. i .  9 i ' /4 p ł. 9 8 ’/,. — L isty  Z ast. 
galio. •  kapon. ż. 9 3 '/,. p ł. 9 3 ' , .

K u r s  l w o w s k i  ■ d. I ptżJx. Oukat holead. 5 i ł r .  4 kr. — Du­
kat ee». 5 x łr. 9 kr. — . — P ółim peryał ro». 8  « łr. 55 kr. — 
Rubel ro» 1 x łr. 4 3 ’/, kr. — T»!ar pru.ki 1 i ł r .  35 kr. — Pol­
aki kurant i p ipoioiłotćw kn 1 i ł r .  17 kr. — kuru batów xa»t. 
w g»l.  łtnu. buty tucie kredytow ym : Kupiono prócz kuponów 100 
po 93 i ł r .  — kr. w mk. — Spriedano 100 po 93 i t r .  30  kr. — 
Dawano na 100 i ł r .  — kr. — . — Zadano x łr . — kr. .

K u r s  w ie d e ń s k i  z d. 3 paźdz. Metaliki 9 3 ’/ , . — poźyo«ka
8 * 3 — Akoyc Banku Wied. 131 6 .— Akoye kolei żel. s i l .  335. 
Agio od z ło ta  145/ , ,  od ambra lO 1/,;

K u r s  w r o c ł a w s k i  a d. 3 P»ŻJ. B aakooty  nuatr.  93*/4 4. _  
B anknoty  poi .k in  9 7 ' / ,  ż. L u t y  a a . t a w n e  polakie daw ne i 
nowo 04 V, 4. — L ia ty  a a . t a w o o  poznane. 4 -p r . 103' . . dto
3',/ , - p r .  0 7 ' / ,  4. — Kolej K r a k . -g ó rn o -e z lą s k a   .

H i i n d i i i a c h u n ^ .
| Im Monate September 1853 xind bei der k. k. M ihtair-U nterxii- 
i eliunga-Sektion tu  Krakak w c(en  Verhrerhen (rg en  dan Auxnahms- 
' lustand uod z w ar: wegen thatlicher W iderselnung gegen die O r- 

gane der ó/fentliehen S icherheit, erich w ert dorch Aoflauf and 
! Vorxchableixtunp: **>' Fluchtbtfórderung e in ei zu V erhaftexden: die 

Klninhandlerio Doba v> ein .te ia  t u i  Krakao tu  xeohxmonatl ohen 
S to ck li.u .area te  verurtheilt, und  tcegen w orllicher Beleidigung 
der G ensdarm erie, der Maler Aston Cm iowxki aux Biała der vom  
3ten b i. aoten September d. J. a u it e«andene U n ter .aoh u n r .-A r-  
rest m r otrafd anjereehnet.

ir ł V °in ®*',lt* 'r* fl* ,e r ł® ohun fi-S ek tioa .
Krakau don 30»ten September 1833. L einingen, fm l.

O b w i e s z c z e n i e .
W  mioxiaeu w rztśa iu  |8 i 3  r. przez e. k. w ojikow ą zekoyą  

śledozą w K rakow ie, za w ykroczenia przeciw  etanowi oblężenia  
następujący ukarani zon ta li: Za czynny opór p rzec iw  organom  
publicznego bezpieczeństw a  Dobe W ein .tein  z Krakowa, trudoiąea 
xip drobną ip rted ażą , za utrudzenie ujpoia m ającego byd przyare-  
eztowanym , w skutek zb iegow iska i u łatw ienie temuż ucieczki, na 
sześciom iesięczny arest.t. Za obrazę aandarm eri stó w a m i:  C i-  
Bzewaki Antoni z BiałśJ, m alarz, któremu areszt odsiedziany przez 
oiąg indagaoyi od doia 3 do 30 w rześnia b. r. w karp policzonym zo sta ł.

Z c. k. wojzkowój gekeyi śledczej.
Kraków d. 30 w rreśnia 1853 r.

(1 0 3 1 )  (podpisano) L ein in yen , fml.

O g ł o s z e n i e .
[N . 15,104 )  W  ślad art. I. obowipzującój tu ustaw y o zajęciu 

w łasn o śc i pryw atnych na użytek  publiczny z r. 1831 uznaw szy  
w dniu dzisiejszym  potrzebę zajęcia na cel publiozny pod w aro­
wnią gruntu na górze W aw el przy Krakowie podjiezbą konakryp- 
cyjną 137 p o łożooego , do Zgromadzenia XX. W ik aryu szy  kate­
dralnych krakow skich n a leżącego , w rozm iarze U l  xąśni 1 stopa 
U * /, cala kwadr, miary wiedeńskiój w yn o szą ceg o , o tśm e. k. 
urząd obwodowy, w zaatósow aniu siy do art. 4 powołanój wyżój 
u staw y, trzeohkrotaóm ogłoszen iem  w Dzienniku Rządowym  i g a -  
zeoie m iejsonwej C zas, kogo to dotyozyó może zawiadam ia.

Z o. k .  urzędu obwodowego krakow skiego.
Kraków dnia 39 w rześnia 1853 r. ( 1 0 3 9 -1 -3 )

I n s e r a t y .

KoMMUm  - o * OŁ*w . 1[I} R edaktor odpow iedzialny. D r u k a r ń ' C s w m .

O trzym aw szy potw ierdzenie utrzym yw ania nadal

P e n § y i  p ł c i  ż e ń s k i e j
zawiadam iam  o  tćm  Szanownych Rodziców  i  O piekunów . 
( 1 0 S 2 )  K atarzyna Zaleska  ulica M ikołajska N. 6 2 9 .

Abwoti Ciunem, smr*§d*«J* drukunu.


